
 MODLĘ SIĘ DO NASZEGO OJCA

     Pan Bóg kocha nas najbardziej na świecie. On nas nigdy nie zawiedzie i 
nie odejdzie od nas. Będzie kochał zawsze. Dlatego też możemy go 
nazywać Ojcem i z nim rozmawiać (modlitwa), chociaż Go nie widzimy.
     Przykład pięknej modlitwy pokazał nam Pan Jezus, kiedy żył na ziemi. 
Jezusa modlił się w samotności, modlił się rano, wieczorem, a nawet i 
nocą. Czasem modlił się sam w ciszy, a czasem wspólnie z innymi np. z 
Apostołami.
     Apostołowie często przysłuchiwali się modlitwie Jezusa. Pragnęli się 
modlić tak jak On. Pewnego dnia poprosili Pana Jezus, aby nauczył ich się 
modlić. „Posłuchajcie” słów, które Pan Jezus powiedział:
„Wy zatem tak się módlcie:
Ojcze nasz, który jesteś w niebie,
niech się święci imię Twoje!
Niech przyjdzie królestwo Twoje; niech Twoja wola spełnia się na ziemi, 
tak jak i w niebie.
Chleba naszego powszedniego daj nam dzisiaj;
i przebacz nam nasze winy, jak i my przebaczamy tym, którzy przeciw 
nam zawinili;
i nie dopuść, abyśmy ulegli pokusie, ale nas zachowaj od złego!” (Mt 6, 
8b-13)

     W tej modlitwie zwracamy się do Boga we wszystkich potrzebach, 
wierząc że jako kochający Ojciec nas wysłucha.


